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Nie myślałem o konkordacie
oświadcza biskup Splett w drugim dniu rozprawy

Premier Indonezji
popiera wniosek delegacji radzieckiej

Na wstępie drug ego dnia rozpra 
vry odczytano zarządzenie Splełta  z 
dma 6 września 1939 r. zakazujące 
odprawiania nabożeństw w języku 
polsk m oraz zarządzenie z da a 15 
września tegoż roku, nakazujące bi* 

w dzwony i wywieszenie szlan-

l«duWH taiera? "  BCh * PtZJ
■ Następnie prof. Zygmunt Wilanów
. 1 odczytuje broszurę, z której wy­

nika. że już na dwa dni przed rozpo­
częciem wojny biskupi niemieccy pro 
sui papieża o pozwolenie na udzielfe- 
nic flbsolucjl generalnej wojsku nie­
mieckiemu.

Splett zaprzecza jakoby wydal za 
kaz stosowania absclucji. Zarządze­
nie swe skierowane do ks edza Preu- 
«a, swego kora sarza, zakazujące u 
dzielenia absoiucji t'um aczv on chę­
cią skionicn a wiernych do indywi­
dualnej spowiedzi (w języku niem ec- 
kim — przyp. red.). Na rozprawie 
njawn.ono, że ks- Preus skazany na 
karę  śmierci uc ekl z  więzienia.

W tym momencie obrońca oskarżo 
oego, adw okat Romanowski ośw.ad* 
cza, że otrzym ał szereg Ust ów z ca­
łego kraju od osób. które' chcą zezna 
wać w obronie Spletta, twierdząc, że 
n  e był on wrogiem Polaków. Między 
innym nadesłał list biskup śląski Ta­
deusz Adamski z Katowic, k tóry  pra 
gnie zeznawać w spraw ę Spletta. 
Sąd postanowił odczytać Ust i pow- 
z ąć decyzję w sprawie wezwania bi­
skupa Adamsk ego po zakończeniu 
postępowania dowodowego.

Świadek dr. Zygmunt Moczyński, 
przebywający od 40 lat w Gdańsku, 
®®swietla działalność Centrum Kato- 
'ck ego, na którego czele stał swego 

czasu ojciec oskarżonego P art a Cen 
rOwa w sposób powolny i konse­

kwentny germanizowala Polaków u- 
ywając rel'gii jako narzędz a. Świa­

dek wym enia szereg nazwisk Pola* 
ow - renegatów, którzy należeli do 

tego stronnictwa. (Daikowsk', Sierow 
? j inni). W tym środow sbu żył os­
karżony, Kler niemiecki tw ierdz 1, iż 
a p le tt został biskupem z łaski Foer- 
s te ra  (późniejszego „gauleitera" Gdań 
ska i Pomorza).

Następni św adkowie księża Gaj-

duk, Sawicki i Niemiec — ks. Szyc 
zeznają Inaczej niż w śledztw e; p ró­
bują wybiel ć Spletta. Ks. Sawicki, 
który  miał zostać b skupem, na co 
nie chciał zgodzić się Senat Gdański, 
wyrazu e Uczy s ę ze słowami przy 
zeznaniach. S tara się nie obciążać 
Spletta W  śledztwie zeznał on, że hi 
tlerowcy zrob ił Spletta b'skupem, O  
becnie temu zaprzecza. Prokurator 
zaczyna indagować biskupa w spra­
wie konkordatu. Splett twierdzi, że 
n e  znał przepisów, zakazujących

zmiany języka obrzędowego bez zgo­
dy W atykanu i Zjazdu Biskupów. 
Przypomina "sobie, że biskup Okonie­
wski zwraca! mu na to uwagę, ale Gę 
siapo zmuś ło go do tak  ego zarzą­
dzenia- Cytuje on odpowiedni doku­
ment z zarządzeniem Gestapo, 

P rokurator Gacki stwierdza, że 
Splett złamał świadom e konkordat. 
Na to oskarżony odpow ada:

,,By!a wojna, musiałem ratow ać co 
się da. W  tym momencie nie mogłem 
myśleć o konkordacie".

LONDYN- Premier indonezyjskie­
go rządu niepodległościowego, dr 
Shariya. ogłosił, że przypsyw ane 
mu przez radio brytyjskie oświad­
czenie, że wycofanie wojsk brytyj­
skich z Indonezj. spowodowałoby za­
grożeń e tego kraju przez nierozbro- 
jone dotąd oddziały japońskie — me 
jest zgodne z prawdą.

W istocie dr Shariya domagał się 
wycofania wojsk brytyjskich z tym,

Program rządu Ceuina

0 pokójj i dobrobyt Francji
PARYŻ (PAP)- Na posiedzeniu 

francuskiego Zgromadzenia Konsty­
tucyjnego nowy premier, Fel'tks 
Gouln, oświadczył, i i  rząd zanrerza 
przedłożyć Zgromadzeniu Konstytu­
cyjnemu projekt prawa o nacjonali­
zacji elektrowni, gazowni, niektórych 
banków, towarzystw  ubezp'eczenio" 
wych i kopalń oraz częśc owego u* 
pańsłwowienńa m arynarki handlowej 

transportu rzecznego.
Premier stwierdził, iż Francji brak 

rąk roboczych do pracy na roli, na­
wozów i maszyn rolniczych. Deficyt 
tegoroczny wyniesie co najmniej 309 
miliardów franków. Obieg, p  eniężny 
wzrósł mapomiemie w .o s ta tn c h  
miesiącach i musimy zastosować dra 
iońsk e środki, aby nie dopuścić do 
nflaojr, k tó ra  by doprowadziła do o- 
stet ocznej nędzy robotników, urzęd­
ników, drobnych rentierów  i unie­

możliwiłaby pracę małemu i średnie­
mu przemysłowi.

Prem ier Gou n złożył h-ołd ustępu­
jącemu premierowi i gen. de Gaulle, 
który zajął w histoiu Franci' jedno z 
najwybitniejszych miejsc-

Przechodząc do sprawy polityki 
zagranicznej, prem ier G oun  »tw er- 
dził, iż po strasznych przeżycacn 
wioiennycn nadzieja wetąipiła w serca 
ludzkie, nadzieja, że prace, rozpoczę­
te w Sao Francisco, doprowadzą do 
u stanów en la trw ałego pokoju. Ce­
lem- Narodów Zjednoczonych jest 
stworzenie takich warunków, które 
zapewniły by awycięistwo rozumu nad 
sólą i w których Francja odnajdz e 
należne jej m ejsce, gdyż zawsze na­
leżała do narodów, „ pop’e.raiących 
pokojowe rozwiązanie w szelkch  za­
gadnień. Dlatego też rząd francuski 
pragnie wyrazić swoją chęć serdecz*

nej współpracy z narodami, które 
znalazły się przy naszym boku pod­
czas naszego oswobodzenia. Prem  er 
oświadczył, iż serdeczne stosunki ze 
Związkiem Radzieckim sa przygoto­
waniem do nowego sojuszu i wyraził 
nadzieję, że w nledlug m czas e doj­
dzie do trójporozumienia między 
Związkiem Radzieckim, W ełka Bry­
tanią i Francją. Francja pragn'e rów­
nież jak najserdeczniejszych stosun­
ków ze Stanami Zjednoczonymi, z 
którymi ją łączą węzły braterskiej 
przyjaźni.*

żeby oddziały japońskie, które znaj­
dują się jeszcze pod bronią i używa­
ne są przez Brytyjczyków do walk 
przeciwko niepodległościowcom itr  
dooaeyjskim, zostały również roar 
brojone.

Dr Shadya stwierdził dalej, że jak­
kolwiek rząd jego n e był uprzedzo­
ny o nocie Ukrainy do ONZ w spią- 
wie Indonezji — uważa on, że żąda* 
ni* delegacji u k ra ń sk e j oparte jest 
na mocnych podstawach moralnych.

X
Jak  wiadomo, przewodniczący de­

legacji ukraińskiej na sesji ONZ wy” 
pow edział s ę za wycofaniem wojsk 
brytyjskich z Indonezji.

W Palestynie
Z Jerozolimy donoszą, i* Żydzi zapowie­

dzieli ogłoszenie strajku powszechnego, aby 
w ten sposób zaprotestować przeciwko zaka­
zowi imigracji Żydów do Palestyny, a takie 
przeciw wydzieleniu Transjordanii i przy­
znaniu jej "niezależności oddzielnie odf Pale­
styny.

Trzęsienie ziemi w Szwajcarii
BERN (PAP). W południowo-zachodniej 

Szwajcarii dało się odczuć trzęsienie ziemi. 
Szkody oblicza się aa 30.000 funtów szter- 
lingów.

Dar Anglii dla Polski
Ambasada brytyjska komunikuje:
W grudniu r. ub. Rząd Jego Królewskiej 

Mości w Zjednoczonym Królestwie ofiaro- 
Xa! Rządowi Polskiemu dla ludności cywil* 
«ej różne przedmioty ogólnego użytku ze 
Swych zapasów wartości pkoło 467.000 fun­
tów. Obecnie Rząd Jego Królewskiej Mości 
zrobił nowy dar. ofiarowując materiały do bu 
flowy mostów wartości 300.000 funtów, za­
pewniając jednocześnie ich dostawę.

Domobllizcccj a!
wołaj; żołnierze II. S. A.

Cudzoziemskie formacje Ndą rozwiązane
NORYMBERGA (PAP). Na czele zagad- rykański posłuchu niedobitkom iaszystow- 

oieft, które wypłynęły na powierzchnię w , skim żerującym również w amerykańskiej 
ciągu ostatnich tygodni stoi sprawa powrotu strefie okupacyjnej w Niemczech. Agitato- 
wojsk amerykańskich do Stanów Zjednoczo rzy faszystowscy wszelkiego autoramentu.
aych. Prawie równocześnie W Niemczech, we 
Frdhcji i w Anglii doszło do otwartych de­
monstracji żołnierzy amerykańskich, którzy 
wobec zakończenia wojny domagali się szyb 
kiego wysłania ich do domów.

Na szczególne podkreślenie zasługuje o- 
kolicrnosć. że ta spontaniczna akcja zołnie- 
rny amerykańskich zbiega się z wielką falą 
strajków, jaka ogarnęła Stany Zjednoczone.

Żołnierz amerykański, jak każdy „com- 
raen man" w Ameryce, pragnie pokoju i jest 
gotów udzielić swego poparcia każdemu po­
litykowi,. który na sztandarze swym wypisze 
hasło ścisłej współpracy międzynarodowej 
W tym stanie rzeczy nie daje żołnierz ante-

Tow. min. J. Stańczyk
o pożyczce amerykańskiej

W Londynie mms i c r  Stańczyk w amerykańskiej, która by dopomogła 
C 2 k ° resP°Rd7ntem „Uni- do odbudowy m ast., portów, prze- 

Pnl i , eSS -^cncv“ oświadczył, że mysłu oraz rolnictwa w Polsce 
u«iKa pragnie uzyskania pożyczki j

Kandydatura Trygve Lie
na sek re tarza  generalnego  ONZ

LONDYN (PAP). Agencja Reutera 
ze na zebraniu, w którym  
udział brytyjski minister 

Praw zagrań cznych Bevio, zastęp­
ca kom sarza ludowego spraw za- 
ffran czaych ZSRR Wyszyński, prze­
wodniczący delegacji amerykańskiej

Stebtinius oraz jeden z delegatów 
francuskich, uzgodniono ostatecznie 
poglądy i postanowiono wysunąć 
kandydaturę norweskiego mtn stra 
spraw zagranicznych Trygve Lie na 
sekretarza generalnego ONZ na po­
siedzeniu Rady Bezpieczeństwa,

andersowcy, ustaszi, własowcy, ukrywający 
się członkowie ukraińskich, litewskich i ło­
tewskich oddziałów SS — nie szczędzą wy­
siłków, aby zaszczepić w żołnierzu amery­
kańskim jad faszyzmu. Wraz z Niemcami 
szerzą oni fantastyczne baśnie o trzeciej woj 
nie światowej, która lada dzień wybuchnie. 
Żołnierz amerykański wykazuje jednak zdro­
wy zmysł polityczny. Nie ulega on tej pro­
pagandzie, lecz wręcz przeciwnie, nastraja 
się on nieprzychylnie i czasem nawet wrogo 
wobec podżegaczy.

Doszło do tego, że władze amerykańskie, 
pój wpływem opinii panującej w armii atne 
rykańskiej, postanowiły . radykalnie zdemili- 
tarysować nieamerykańskie oddziały woj­
skowe, znajdujące się w amerykańskiej stre­
fie okupacyjnej. Obozy wojskowe, wśród 
Których nie brak gniazd andersowców, zosta 
ną zlikwidowane, a żołnierze nie będą mieli 
prawa noszenia odznak wojskowych i Zosta­
ną w prawach swyth zrównani z tak zwany­
mi „D. P "  (deportowanymi). Podejrzani a- 
gitatorzy rozpowszechniają tendencyjnie roz 
maite pogłoski o nastrojach panujących w 
armii amerykańskiej. Ostatnie wydarzenia 
we Frankfurcie, Londynie i Paryżu zadają 
kłam tej propagandzie i świadczą o tym. że 
żołnierz amerykański nie tylko nie chce 
wojny, lecz w wojnę nie wierzy. Dlatego 
wywiera on nacisk na przyśpieszenie demo­
bilizacji wzorem innych krajów, a nacisk 
ten będzie prawdopodobnie skuteczny.

Misja Biunta
Leon Blum wyjedzie Wkrótce do Stanów 

Zjednoczonych i Anglii, jako nadzwyczajny 
ambasador Francji w misji gospodarczej i 
handlowej. Jest to pierwszy krok nowego 
rządu zmierzający do polepszenia ciężkiej 
sytuacji żywnościowej w kraju.

Sumienie świata
Za M k a  dni rozpoazftie się w W arszawie międzynarodo­

wy Kongres byłych więźniów politycznych obozów h'!lerr>w- 
akietb. W stołlćy Wołnej Polski, k tóra najbardziaj ucierpiała 
pod jarzmem niemieck iego faszyzmu, zjadą się przedstaw  ciele 
17'tu narodów, by podo łać  do ż y c a  federację, skupiającą by­
łych „heftlingów" wszystkich r»s i narodowości. Będzie to 
Zjazd nieznanej dotąd w historii m ędzynarodówki, k tóra po­
łączyła w i w spólne walce i cierpień u ludzi, skazanych na za­
gład ę i ocaldnyeh później dziękii wapólnym wysiłkom zjedno; 
czonych sił św.atowęj demokracji.

Znakomity pisarz francuski Andre Malram. opatrzył swój, 
pierwszy przed wojną, reportaż. maJuiąsy grozę obozów kon­
centracyjnych. tytułem : „Czasy pogardy". O kreśleń* to po­
wtórzone we wszystkich językach świata dało nazwę Łej po­
twornej nocy barbarzyństwa, jaka w dobie sukcesów faszyzmu 
rozipostarła się nad w elką częścią Europy. Ocaleni bojownicy 
podziemnej antyfaszystowskiej międzynarodówki, którzy spot­
kają Się znów na wolności w W arszawie, przeżyli to czasy po­
gardy najbardziej tragicznie-

„Ludzie w pasiakach", z których wielu dopiero przed kil­
ku m asącansi włożyło ubrania cywilne, ludne —-  . numery , 
które ożyły ze śmiercią faszyzmu—zgłębili też najpełniej sens 
ogólnoludzkiego braterstw a. W  podziemiach podbitej Europy, 
za drutami obozów okrzepła wspólnota ludzi, łaknących wol­
ności i sprawiedliwości. Braterstw o to, nazywane w języku 
polityków frontem jednol-tym. frontem ludowym, cay frontem 
demokracji, pomogło udręczonym skazańcom uratow ać god­
ność człowieka i crcetlo świat, wskazując mu drogę naprawy

Dobrze się stało, iż p erwśzy Kongres ocalałych męczen­
ników obradować będąc e w czas e, gdy toczy się jeszcze pro 
ces w Norymberdze. Świat będzie mógł usłyszeć równocze­
śnie żywe glosy tych. co mimo tortur i pon ewierki zachowali 
wiarę w człowieka i ocatidi godność ludzką i tych, co cz.owie* 
azeństwo najpołwomiej shańbłl, co c r.o w  eczeństwa 'awtue 
się wyrzekF. W Norymberdze glos zabiorą oskarżeni zbrod­
niarze, z W arszawy rozlegnie się głos ocalonych of a r  n emiec- 
k 'ch katów- Uczestnicy Zjazdu przemówią me tylko w 
swom , ale i w im ieńu swych współtowarzyszów medoti któ­
rym nie danym było doczekać wolności, w um enu t m W w  
pomordowanych, zagazowanych, rozstrzelanych i pegrzeba 
nych żywcem. Kongres warszawski będzie więc jednym w eś
kim oskarżeniem faszyzmu.

Będzie om głosem Europy podeiemnej, k tó ra  a a w n d a  się
zwycięsko dz ęki jedności zbrojnego działania narodów z^edno* 
dn o czonych. Może ten głos najautentyczniejszy, na,,prawdziw­
szy głos męczeństwa, przemówi wreszcie do wszystkich W n 
woodów, którzy dziś jeszcze nad ntoporoslymn m ogłam , szu 
kają słów obrony dla morderców. Może ten głos jako glos 
przestrogi, obudzi swm.iena tych, którzy, niepomni straszli­
wych doświadczeń, zamykają oczy na n ebezip eczeństwo od­
rodzenia się powalonej bestii, czyhającej tylko na aposobnosć 
by podnieść krwawy łeb. _ Rafał P r a g a -------
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zaufanie ?
Londyn, w styczniu

Europa liczy głosy. Od zamglonych 
wysp brytyjskich do sioneczuci Dal- 
macj ludzie albo dopcero co głoso­
wa!'.. albo będą w krótce glosować-

Od wieków, od chwili, gdy od wy­
niku* wyborów zależeć zaczął los rzą­
dzących czy nacie.oia na. władzę kan­
dydatów do władzy, istniało zagad­
niecie zdobycia zaufan.a społeczeń­
stwa, zebramia jego głosów dla każ­
dej ze stron.

W Anglii dzień 26 lipca 1945 roku, 
dzień, w którym  do władzy wolą ludu 
tego kraju doszła Partia Robotn.cza, 
jest wc ąż jeszcze istnym centrem  za­
gadnień najrozmaitszego rodzaju. A je 
dnym, bardzo ważnym zagadn.eniem 
jest psychiczny nastrój ludności, któ­
ry um ożliw ił odebnan.e władzy „war­
stwie rządzącej" (gLotąd s&rcem Impe­
rium Brytyjskiego i oddanie jej w no­
we ręce.

K.łka dni temu styczniowy numer 
poważnego kw artalnika „Quatsr.y 
Review" ogłosił obszerny artykuł na 
ten tem at, oparty na szczegółowych 
i bezstronnych badan.ach wśród roz­
maitych warstw  ludności angielskiej, 
ludzi; rozmaitych wieków, różnej płci. 
z rozmaitych części kraju oochodzą- 
cych. Niektóre wyniki tych badań są 
niezm emie ciekawe i pouczające.

W angielskim ruchu rebotn czym 
marksizm się nigdy nue przyjął jako 
filozofia socjalistyczna. Robert Owen 
czy Ke.r H.ardV, ideal styczni albo u- 
top  jni soc.aliści bardz-jej odpow.ada- 
dają religijnej umysłowości ang el 
skiego social sity, m i naukowo sfor­
mułowana teonja o rozwoju społecz­
nym poprzez dialektykę walk sp-iłe- 
cznych. Socjaliści aagelscy  bardz.ej 
wierzą w §iłę apelu do uczciwości 
ludzk ej ,w nienawiści do wvzvsku i 
niesprawiedliwości, niż w teorie wal­
ki klasowej, jako „Lokomotywy h r  
storii". W przedhistorycznych cza­
sach ft. zn. jak eś 5 lat temu) nie bar­
dzo wpływowa tutejsza C. P- (partia 
komunistyczna) w swej propagandzie 
jeszcze używała terminów walki k la­
sowej. Teraz to zadane  spoczęło na 
wąziutkich plecach grupek dogmaty­
cznych marksistów (prof. Harold La­
ski i w cemm ister lotnictwa, wyśm e* 
nlty p sarz John Strechey należą do 
nielicznej grujły intelektualistów 
marksistowskich w Anglii).

Ale samo istnienie Labour Party  
przez prawie półwiecze wytworzyło 
w angielskim społeczejsłwie świad- 
domy p edzk ł w dużej mierze właśnie 
klasowy. Dowodzi tego rezultat ba­
dań pochodzenia społecznego głosów, 
kłóre padły na Partię Rcbotnozą. 
W śród wypytywanych rzemieślników 
51 procent podało, że głosowało na 
listy socjalistyczne. Natomiast wśród 
robotników całe 72 procenł oddało 
glosy na Labour.

Niezm emie pouczającym jept. jak 
dalece kult bohaterów  politycznych 
jest obcy demokratycznej mentalno­
ści wszystk ch Anglików. W śićd 
wypytywanych, którzy głosowali na 
listy konserw atywne (nie zapomnijmy 
źe było ich przeszło 9 m liorów wy­
borców, na ogólną liczbę 22 milionów, 
którzy glosowali), tylko 15 procent oj, 
świadczyło, że uczynili to z powodu 
w ' elki ej sympa tii dla W-n stem a
Church lla. W śród labourzystów mo­

ment osobisty w ogóle grał minimal­
ną rolę.

A  więc co zadecydowało u wy­
borców, że głosowali właśnie tak  a 
nie inaczej? Może atrakcyjne hasła, 
polityczne ,społeczne, gospodarcze? 
Odpowiedź wypada raczej negatyw­
nie także na to pytanie- W Każdym 
razie nie zadecydowały hasła, wokół 
których toczyła s ę cała batalia wy­
borcza przed m krofonem BBC, w 
prasie na zebraniach. W śród konser­
watywnych wyborców tylko 7 pro­
cent oświadczyło, że głosowało na 
kandydatów tej partb, ponieważ są 
zwolennikami „prywatnej, nesk rępo  
wanej przoz państwo gospodarki* . 
W śród socjalistycznych wyborców 
tylko 6 procent jako najważniejszy 
motyw swej decyzji podało wiarę w 
uspołecznioną gospodarkę.

A w.ęc dlaczego angielscy w ybór 
cy głosowali w taki sposób, jak to 
uczynili 26 llpca przeszłego roku? 
Odpowiedzieli na to  w perw szym  
rzęd ze  socjalistyczni wyborcy. Wię­
cej, niż połowa pow.edzala po pro­
stu, że głosowali na Labour Party, 
gdyż to jest „working-class party" 
(partią klasy robotniczej)- Sławny 
Mr. Gallup w Ameryce pgwiedffiał 
k-edyś. że wybory są zazwyczaj wy­
grywane w o k rese  miętizywyboT* 
czym. A nasz kw artalnik defin uje to 
w ten sposób: „Dla olbrzymiej więk­
szości ludzi jest bardziej miarodajna 
ogólna reputacja partii, ni ż jej bez­
pośrednia pol.tyka wyborcza. Nie 
hasła się liczą, a przeszłość partii, 
któró wywołuje zaufanie do n'ej lub 
też czyni ją niegodną zaufama lu­
dzi".

Partia konserw atywna straciła za­
ufanie więksozści ludu angielskiego. 
N e zapomnieli jej robotn cy przekłę 
tego okresu bezrobocia m ędzy dw,fi­
rn a wojnami Intelgencja nie zapom­
niała jej zdrady wszystkich własnych 
deklaracji w poi tyce zagranicznej, 
które w końcu doprowadziły do bań 
by Monach urn- A młodzież, k tóra w 
olbrzymiej więksizości glosowała na 
Labour Party, nie wybaczyła jej tej 
polityki, która w końcu musiała zo­
stać rozw ąizana śmiercią kwiatu tej 
mbodz eźy, morzem Irrwi i ranami 
które się nie zagoją. .

Świadomość, że „stara, dobra Ar

głia" musi swój ster odać w nowe 
ręce, nowym mózgom o radykalnie 
innej koncepcji systemu społecznego, 
ludziom, dła których równość i spra­
wiedliwość społeczna jest religią doj­
rzałą wśród w ększośo. Brytyjczyków 
na .długo przed wyborami- Hasła o któ 
re walczono w ciągu 6‘tygodn owej 
kampanii były ważne. Ale one już 
nie mogły zmienić decyzji. która na­
rosła po klęsce Dunkierki, w ciem­
nych nocach befcustannvch bom bar­
dowań.

Luęjaa Biit

P ro ces uj /Yori|nii»er(lze

Noe 1 m gle
czyli zeznania skazanych m  zagładę

NORYMBERGA (.PAP). Na posiedzeniu 
Międzynarodowego Trybunału do spraw  prze 
stępców wojennych w Norymberdze.

Świadek Norweg - Cappelen opisuje to rtu ­
ry, jakim  poddany został w głównej sie­
dzibie G estapo w Oslo, k tóra znana była w 
całym  mieście pod nazwą „domu okropno­
ści". P rzez 25 miesięcy był on poddawany 
praw ie codziennie badaniom, podczas k tó ­
rych bito go do krwi gumowymi pałkam i, 
przypalano ogniem, wyrywano włosy i spe­
cjalnym  narzędziem  wyszarpywano kaw ałki 
mięsa z nóg i karku  oraz łam ano kości. K ie­
dy Cappelen m dlał z bólu. oblewano go zim­
ną wodą, aby powrócił do przyłowności.

W grudniu 1942 r  św iadek został wraz z 
500 innymi Norwegami" wywieziony najpierw 
do obozu we Friesland, potem zaś do Da-

U rbaniści polscy
• zaproszeni do Londynu

Na ręce P rezydenta m. st. W arszawy, ob, 
Stanisław a Tołwińskiego w płynęło zaproszę 
nie londyńskiego „B ritish Council dla 
dwóch urbanistów  warszawskich, których 
„British Council" pragnie zapoznać ze zni­
szczeniami m iast angielskich oraz pracam i 
nad odbudową. Na zaproszenie to w yjadą 
dwaj przM lstawiciele W ydziału U rbanistyki

BOS, którzy podczas swego 2-tygodniowego 
pobytu w Anglii, zapoznają się z pracam i ur 
banistów angielskich w dziedzinie odbudowy 

| miast oraz z metodami, stosowanymi przy 
| odbudowie. U rbaniści nasi zabiorą z sobą 
ostatnie prace projektodaw cze BOS, w celu 

[zapoznania z nimi fachowców angielskich.

Kanada pomaga P o l s c e
(R) W  siedzibie Zarządu Głównego Pol- j W K anadzie’ został zorganizowany na 

skiego Czerwonego Krzyża odbyło się w nie- p rzykład  .dz ień  bochenka chleba". Przy
kupowaniu chleba w ciągu\ całego dnia każ 
dy sk ładał datek równoważny cenie bochen­
ka chleba na rzecz pomocy Polsce.

dziefę oficjalne przejęcie darów kanadyj 
skich, nadesłanych do W arszawy. Dary te 
— to 47 skrzyń, zaw ierających .całkowite u- 
rządzenie dwóch szpitali chirurgicznych.

Na terenie K anady działa  wiele kom ite­
tów niesienia pomocy Polsce. Komitety te 
scentralizow ane są w jednej, sprężyście 
działającej organizacji, k tóra zasięgiem 
swym obejm uje również Komitety Pomocy 
Polsce w Stanach Zjednoczonych.

Jednym  z takich komitetów, w ykazują­
cych szczególnie ożywioną działalność jęst
Democratic Committee to  A id Poland (Oe- ^  n0CT na 29 StyCZn'a przewodni 
m okratyczny Komitet Pomocy o see). a pułkownik sprawicdl WOŚci T .
leżą do niego obywatele kanadyjscy bez roż- , u w s n r a w ic
nicv przekonań politycznych i wyznania o- , L. Sltenko Ogłosi! wyrok W Spraw 
raz ' kanadyjska Polonia. j zbrodni n em iecko * fasZVstowsk.ck

W sk ład  delegacji bawiącej w Polsce napastn.ków aa obszarze U Kram* 
wchodzą: prezes Demokratycznego Komi- ; s{- e j SRR.
tetu Gadawski, prezes Polskiego Tow arzyst- j Trybunał wojenny uznał za dowie- 
wa W zajemnej Pomocy (z siedzibą w 1 oron- j ^ z j0 R -  w in ę  oskarżonych W doltony
t . ł  „ rtLrnł n ł-T £»X1 P r a 1 nv W. DutklCWICZ. 1 _____• _     L o r

chau. Tylko nieliczne jednostki ocalały % 
całej tej grupy. Wszyscy bowiem byłi zali* 
czaru do grupy „Nacht und Nebeł" (noc i 
mgła), co oznaczało, iż byli przeznaczeni na 
zagładę. Z Dachau Cappelena przewieziono 
do obozu w Gross Rosen podczas wielkiego 
mrozu. Drogę do dworca kolejowego trzeba 
było odbyć piechotą — oświadcza Cappełen. 
Więźniowie fiyli tak słabi, iż padali na dro­
dze. Bezsilnych dobijali SS-mani. Kiedy po 
3 godzinach więźniowie dowlekli się do 
dworca, załadow ano ich do wagonów bydlę­
cych, w których trzymano ich przez 5 doi 
bez pokarm u i wody.

Świadek Bałachowski, pracownik instytu­
tu Pasteura w Paryżu, opisuje eksperym enty 
medyczne, dokonywane na więźniach w Bu- 
clienwaldzie. Szczepionki i lekarstw a, wypro 
łukow ane przez uczonych pracujących w zn 
k ładach I. G. Farbenindustrie, wypróbowa­
no na królikach doświadczalnych, którym i 
byli więźniowie Buchenwaldu. Ludzie umie­
rali setkarąi, a uczcai otrzymywali dokładne 
raporty o wyniku doświadczeń. Radzieckich 
jeńców wojennych przypalano fesforem, 
fdyż Niemcy s ta ra li się znaleźć sposób na 
leczenie oparzeń, wywołanych bombami fos­
forowymi, zrzucanym i przez sojuszników. 
Świadek Bałachow ski opisuje, jak 600 więź­
niom radzieckim  został zaszczepiony tyfus 
plam isty. Wszyscy wymarli. H itlerowscy wy 
bierali specjalnie do swoich doświadczeń 
Rosjan, gdyż uważali ich za fizycznie odpor 
nych. N ąstępnie wybrano jeszcze 150 więź­
niów, którym  zastrzyknięto surowicę anty- 
tylusow ą i jednocześnie zaszczepiano ku ltu ­
rę bakterii tyfusowych. Z ludzi, przeznaczo­
nych do dośw iadcień naukowych, n ik t 
nie pozostał przy życiu, gdyż tych, k tó rsy  
nie zmarli, likwidowano za pomocą zastrsy ­
ku fenolu w serce.

Sprawiedliwy wyrok
na zbrodniarzy bitSarowsIcich

to) oraz sekretarz generalny W. Dutkicwic-. ,
Nasi rodacy z Kanady, którzy  w tych ^

dniach w racają  już do Ameryki, do najw ięk­
szego skupiska Polaków — prow incji On­
tario, zapowiedzieli, w imieniu Komitetu 
Demokratycznego wzmożoną pomoe Polsce 

Objawy ofiarności społeczeństwa kana­
dyjskiego są często w prost w zruszające.

W  C IER PIEN IU  POZNALI PRAW DĘ 
„Zycie W arszaw y" poświęca artykuł 

wstępny M iędzynarodowemu Kongresowi b. 
więźniów politycznych hitlerowskich obozów 
koncentracyjnych, który  3 lutego rozpocznie 
swe obrady w W arszawie.

Z jazd winien przygwoździć w obliczu 
całe^p św iata te żywotne jeszcze ogniska 
faszyzmu i napiętnować tych, którzy dra- 
pując się w szaty obrońców dem okracji z 
nimi w spółdziałają. Byłby H itler k iedy­
kolwiek dyktatorem , gdyby nie ślepota 
św iata i. w łasnego narodu?

Z jazd  będzie nie tylko wielką, m iędzy­
narodow ą m anifestacją polityczną. Po­
święci również wiele uwagi pomocy i o- 
pieoe nad b. więźniami pozbawionymi czę 
sto możności lub zdolności zarobkowania. 
Ci wszyscy ludzie', męczennicy swoich na-

Spór o B s r c h łe s g a d e i i
między Austrią a Bawarią

NORYMBERGA. Stosunki między Bawa- którym  przem awiał prem ier B aw arii Hoe
_ i  .  . f  \  /_  _  J    ł  Sr 4 a  ■ ■, U  m i r n i r i t  nz»

rią  a A ustrią zaostrzyły się ostatnio. A u­
stria  w ysunęła pewne roszczenia tery to ria l­
ne wobec B awarii i domaga się m. in. okrę­
gu Berchtęsgaden (b. siedziby H itlera). Rząd 
autsłriacki czyni w tej sprawie starania na 
arenie m iędzynarodowej.

W odpowiedzi na te roszczenia odbyło 
się w Monachium w ielkie zgromadzenie, na

gner. Oświadczył on: „Kto w Bawarii bę­
dzie prow adził propagandę za oddaniem 
pew nych naszych obszarów A ustrii, ten bę­
dzie sądzony za zdradę stanu. Jeżeli dojdzie 
do tego, że A ustria będzie anpktować nasze 
ziemie, te  będziemy się bronili w idłam i i ko­
sami".

masowych egzekucji, bes* 
jialsiw i gwałtów nad sttekoinym o

niu do niewoli.
Trybunał wojenny skazał: Schrete* 

ra, Burkhardta, Tschamer and Osteu. 
Heińscha, W allisera, Trukenbroda, 
Helłsrloria, Knola, Backenhofa, Isea 
mana, Jekschsta, Maiera — na karą 
śmierci p rz ;z  powieszenie, Lanera —• 
na 20 lat oężk  ch robót, Schadela i 
D rachenielsK alm w era na 15 lal 
ciąikich robót. Wyrok został Dowita*

bywafclami aowieck m l i jeńcami wo ny przez obecnych na sali sadu ro* 
jecaymi, w zrujnowaniu miast i wsi, botnikćw na as ta K.jowa z jednomyśl- 
obrabowaniu ludności i uprowadzę*, ną aprobatą.

Robotnicy w Chile w obronie Zw. Zawodowych
LONDYN (PA P). R euter donosi, że Fe­

deracja Związków Zawodowych w Chile zor­
ganizowała dem onstracje p ro testacyjne prze 
ciwko rozporządzeniom  rządu, zm ierzającym  
da rozw iązania Związków i wezwała swych 
członków do stra jku  24-godzinnego. Demon­

strac ja  odbyła się w centrum m iasta Santia­
go. Policja otw orzyła ogień z broni m aszy­
nowej. 11 osób zostało zabitych, a 80 ran ­
nych. Rząd eHilijski ogłosił s tan  oblężenia 
na okres 60 dni.

UNRRA w Europie do koóea 1946 roku
Posiedzenie K&Disp Fiaaa&owG-Saspitaj HZ

Na posiedzeniu kom isji finansowo-gospo­
darczej przedstaw iciel Stanów  Zjednoczo­
nych. Bloom, przedstaw ił propc zyoję am e­
rykańską, aby prace UNRRA w Europie zo­
stały zakończone do 31 grudnia rb., a na Da 
lekiin W schodzie — do marca 194? r.

Zaproponow ał on utworzenie specjalnej 
komisji, k tóra by była w stałym  kontakcie s 
państwami, w spółpracującym i z UNRRA 
Następnie przedstaw ił on wniosek, aby nań-

stwa, będąoe członkami ONZ, które nie pod­
pisały umowy Z UNRRA, zastały zaproszo­
ne de wzięcia udziału w pracach UNRRA i 
proporcjonalnego pokrywania wydatków tej 
organizacji.

Przemówienie Blooms zostało przyjęte o- 
klaskami, po czysa przedstawiciele Meksy­
ku, Boliwii, Brazylii i Urugwaju wyrazili 
zgodę na dale ze płacenie składek na rzecz 
UNRRA.

umsu
rodów, spo tykają  się często z karygodną 
obojętnością i brakiem  pomocy ze strony 
tych, za których cierpieli i którzy często 
gęsto szli na niegodny kompromis z najeż 
d icą. Polska rozstrzygnęła tę sprawę spe 
cjalną ustaw ą Ustawa jednak wszystkie­
go nie zdziała. Potrzebne są jeszcze śród 
ki i dobra wola ze strony w szystkich o- 
gniw apara tu  państwowego, sam orządów 
i insty tucji społecznych.

Pak t, że zjazd międzynarodowy, w któ 
rym zapow iedziało swój udział 17 państw, 
odbywać się będzie w stolicy Polski, że 
na s ta łą  siedzibę Federacji m iędzynaro­
dowej b. więźniów politycznych przew i­
dziana jest W arszawa, podkreśla dosta­
tecznie mocno w kład Polski w walkę z 
faszyzmem i stanowi pewną formę zadość 
uczynienia za ofiary, jakie w tej waloe 
poniósł N aród Polski. Poniósł i wciąż 
jeszcze ponosi.

Z dumą i szacunkiem powitamy przy­
byłych na zjazd bohaterskich HSftłingów. 
W  ich głos wsłuchiwać się będziemy u- 
ważnie. Oni bowiem doświadczyli najw ię­
cej i w cierpieniu poznali — prawdę.

POSTULATY K C. Z. Z.
„K urier Codzienny" stw ierdza na margine 

sie uchwał Komisji Centralnej Zw. Zaw.:
W ydział W ykonawczy Komisji C entral 

nej Związków Zawodowych w ykazuje za­
wsze czujność wobec najbardziej .is to ­
tnych spraw codziennych człowieka p ra ­
cy. W  tych spraw ach codziennych jest 
wiele braków  i trudności k tóre obarczają 
dotkliw ie robotników i Inteligencję p ra ­
cującą oddających swój trud  z całym po 
święceniem nowej Polsce.

Z różnych przyczyn następują jednak 
pewne wykrzywienia i dysproporcje mię­
dzy wkładom ludzi pracy a w arunkam i by 
tu, w których się oni znajdują. Uchwały 
KCZZ w skazują sposób usunięcia owych 
dysproporcji.

Postulaty KCZZ, najzupełniej realne, 
dyktowane potrzebami życia, znajdują 
niewątpliwie poparcie Rządu i partyj. 
Należy sobie tylko życzyć, by ich reali­
zacja była jak najszybsza.

Wybory w Japonii
PARYŻ (PAP). Agencja „France Preaae" 

donosi z Tokio, że rząd  japoński wyznaczył 
oHojąlnie datę wyborów w Japonii na dzień 
31 marca rb.

Persja zlekcew ażyła
rady dobrych przyjaciół

LONDYN, Korespondent specjalny 
mes" w Persji, analizując „błędy adm ini­
stracji teberańskiej" stwierdza, że Persja 
znajduje się w trudnej sytuacji, ale w znacz­
nej mierze z w łasnej winy. Odpowiedzią Te 
heranu na zajścia w A zerbejdżanie powinno 
było być rozpisanie wyborów do Rady tej 
prowincji. W ybory przew idziane w konsty­
tucji nie były przeprow adzane w ciągu 40 
lat.

Jeżeli jedność Persji została zagrożona, 
tó dlatego, że P ersja  stale lekceważyła rady 
przyjaciół. Koła kierownicze w P etsji obec­
nie mówią o reform ach z zapałem  godnym
min!llł!l!!l!ttfł1!iHUJB!!!UW«H?«iJł!Ba«t!!HSmiiU!':V:l:;S!»‘d>

Inflacja w Japonii
LONDYN (PAP). Prasa japońska 

zamieszcza artykuły poświęcone in- 
flacil, k tóra przybiera rozmiary przy­
pominające sytuację N emicc po pier­
wszej wojnie światowej. Obieg ban­
knotów wynosi 57.400 milionów je* 
nów. Drukuje s ę dziennie banknotów 
na sumę 200 milionów jenów- W ca­
łym kraju da[e się zauważyć uciecz­
ka od p  eniądza.eo powoduje wielk: 
wiznost cen.

Reynaud tworzy partię
PARYŻ IPA P). We F rancji pow stało no­

we stronnictwo pod nazwą „Republikańska 
Partia  W olności". P artia  została zorganizo­
wana przez grupę prawicowych posłów z 
Ju les Ram aroay na ozele. P artia  zapowiada 
ostrą opozycję w stosunku do obecnego rzą­
du. Prem ier francuski, Paul Reytiaud jest 
wymieniany jako jeden z inspiratorów  no­
wej patrii.

W pierwszą rocznicę 
wyzweSenic Śląska

KATOWICE. — W drugim dniu uroczy­
stości. związanych z roozoicą wyzwolenia 
Śląska z pod jarzm a okupanta hitlerow skie­
go w Katowicach odbyło się rozdanie 1.500 
dyplomów uznania dla, zasłużonych w p ra ­
ny, pracowników przem ysłu, kolei, adm ini­
stracji itp., nadanych przez wojewodę Ślą­
ska Dąbrowskiego gen. Zawadzkiego.

W uroczystości #ziąt udział Prezydent 
KRN ob. Bierut, k tóry  w imieniu Prezydium 
KRN, złożył podziękowanie ludowi śląikię- 
■u za pomoc okazaną zburzonej przez b a r­
barzyńców hitlerowskich W arszawie

Prezydent B ierut udekorow ał wojewodę 
gen. Zawadzkiego medalem „Za W arszawę

,Ti-1 pachwaly ale należy stw ierdzić że jest ju t  * 
' ' późna gódzina. Ę

Nawrócenie to jest spóźnione i nie wzbu­
dza zaufania. W niosek brytyjski i am erykań 
ski aby komisja trzech państw zbadała syżu 
ację w Pers):- i zaleciła środki, k tóre zado­
woliłyby Zwii tek Radziecki, został p rzy ję­
ty przez rząd perski tak, jakgdyby P ersja  
m iała wyświadczyć przysługę sojusznikom, 
a nie jak  gdyby sojusznicy chcieli dopomóc 
Persji do w yjścia z trudnej sytuacji. 
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W kilku wierszach
— W  pewnym angielskim obozie in ter­

nowanych znaleziono ukryw ającego się tam 
hitlerowca, Lcutz, b. kom endanta obozu w 
Dachau i Oranienburgu. W obozie przeby­
wał on pod fałszywym nazwiskiem.

— Norweski sąd przysięgłych rozpatrzył 
sprawę przeciwko Bjornson, synowi słynnego 
pisarza, bodącego od 1940 r. czynnym człon­
kiem organizacji nazistowskiej. W czasie woj 
ny agitował on za przyłączeniem  się N or­
wegii do wojny po stronie Niemiec. Po roz­
patrzeniu sprawy sąd skazał B jornsona na 
10 la t więzienia i u tra tę  praw.

— Rząd USA postanowił wkrótce w ysłać 
w okolicę wysp archipelagu M arshalla k il­
kadziesiąt am erykańskich okrętów starego 
typu, celem przeprowadzenia eksperymentów 
z bombą atomową.

— W Lizbonie odbyło .się pierwsze od 
20 la l oficjalne zebranie Portugalskiej Pa»tii 
Socjalistycznej.

— Dekretem rządowym zostało w Cze­
chosłowacji upaństwowionych dalszych 69 
przedsiębiorstw  z dziedziny przemysłu che­
micznego, farmaceutycznego i budowlanego.

— W Pradze rozpoczął obrady kom itet 
przygotowawczy światowej federacji stu ­
denckiej przy udziale delegatów 12 państw. 
W obradach również bierze udział delega­
cja polska.

— W Skutari odkryto spisek faszystow­
ski organizacji znanej pod nazwą „Związku 
A lbańskiego”.

— Jakkolw iek w sytuacji strajkow ej na­
stąpiło  pewne odprężenie jednakże liczba 
stra jku jących  w Ameryce w samym tylko 
dziale m etalurgii wynosi 250 tysięcy osób.

— Czechosłowacja naw iązała stosunki go 
spodarcze z Niemcami. Będzie ena dostar­
czała Niemcom koks i ropę naftowę wza- 
mian za gumę syntetyczną,

— W BułgaYii opublikowano ostrzeżenie 
skierowane przec>w opozycji, która doko­
nuje aktów gwałtu i terroru  na terenie pań­
stwa Rząd bułgarski przedsięwziął jak n a j­
ostrzejsze kroki przeciwko tvm ekscesom.



Historia naszych czasów
Z prac in sty tu tu  P tn ię e J  H aretitw ej

ws)- Instytfcujt Pam ięci N arodow ej 
p o w s ta ł w 1944 ro k u  w  Luhiinie. 
r-raem eao iity  naM ęwwe do W araza  
wy m a t  sw ą  sJiadzbę p rzy  Mlmist&r 
et-wie O św iaty . O becn ie  n i.sśc i się w 
w  gm achu P rezy d iu m  R ad v  M ini­
s tró w .

N a czele  in s ty tu tu  stoi dyr K o r  
aaciu , z a s tę p c ą  jego je s t dyr- P losk i.

tud ttun  Ins ty  h itu  k ie ru ie  H elen a  
B oguszew ska.

•Program prac imstytutu Pamięci 
Narodowe-; ,esi bardzo roziegty. O- 

eî nu-je ora zagadnienia siew  ańskie, 
zyaowEli e, sprawy ustrojowe Zrem 
Odzyskanych z punktu wiózema hl* 
Storyceąaga. społecznego i ja.

A rch iw u m  i b ib lio te k a  In s ty tu tu  
p o s a d a  rzeczy  cenne . S ą  tam , m ę -  

y  niayam, części a rch iw u m  wojsko" 
w ego  b u c a  h is to ry czn eg o  by łe j AK 
z o k re su  k o n sp irac ji — m eldunk i, re- 
t a r a i r ,  sp raw o zd an ia  z te renu- F ra g ­
m en ty  a re k  w um  z o k re su  pow sLan a 
w arszaw sk ieg o  z a w ie ra ją  ro zk azy  
w ojskow e, m a te r ia ły  d o ty czące  ter- 
rocu n-era.icckięgo w e DC>vvsta­

ma. Oprócz tego Archiwum ooa-ada 
zegnana byłych wkjdniów z obozów 
w Majdanku i Oświęcimiu, zdjęcia 
fctlografcictznc ,uzupełniające zezna­
nia o rtttajaoaicih kaxni. Prócz tego w 
Arek wiiiri znajdują się czećciowo u* 
ratowarab egzemplarze prasv konspi' 
raoyjnej, płakały' odezwy, fiołk i po­
wstańcze.

Stu cL nim Instytutu opracowuje ży­
ciorysy ludzi, których pamięć nie 
powiana zaginąć. Zapiski i wspom­
nienia ,ujęte w forme Literacką, o- 
brazuą życie w oboz-ach, walkach 
paitłyizainckich, walki w ghetcie war­
szawskim, okrucieństwa niemieckie 
oirez straty, jakie poniosła Polska na 
polu kultury.
. Niektóre z tych prac ukazały się 
w druku inne są w trakcie opracowy­
wania-

instytut Pam.ęci Narodowej zbiera 
materiały, współpracując z 'onynr 
instytucjami. I tak na przykład współ 
praca z Komisją Badania Z brodu i 
Niemieckich pozwoli. pó nptrzedn m 
opracowaniu tematu, na zapoznanie 
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Vż nawale naszych kłopotów po-j po pomoc lekarską, po lekarstwo, po 
o,sany rzecz charakterystyczna, zasiłek. Pomoc lekarska — pożal s ę

Boże i ulecz chorego, lekarstwa o ezapom.namy o sprawach ubezp.eczeó 
społecznych. A szkoda bo ubezpie­
czeń 3  te, to zagadnienia bardzo waż­
ne- oą to przecież instytucje, których 
obowiązk.em jest troska o zdrowie 
n eomal wszystkich ludzi pracy, tro­
ska o inwalidów pracy i emerytów, 
o wdowy i s eroty. Słowem najważ­
niejsze dobro człow eka jest pod o- 
p;eką organuzacyj ubazp eczeń społe- 
oych. A tymczasem instytucja ta za­
wodzi na każdym kroku.

Jak eż to są te bolączki?
Zdaję soib.e aż nadto dobrze spra­

wę, iż w aktualnych warunkach, u- 
bezpieczeina społeczne dznaiają 
mmej sprawnie, świadczenia są gor­
sze i mniejsze, an żeli wymagają te­
go potrzeby. Zapytać jednak trzeba, 
gazie leży granica podyktowana sy­
tuacją naseą, a gdzie zaczyna się zło, 
które naprawić można, pow nno się, 
którego naprawa i poprawa test na­
szym obowiązk em.

Chory człowiek pnący lub' jego ro­
dzina, przychodzą do ubezpieczałni

Pierwszy transport
repatriacyjny z  Francji

DZIEDZICE (PAP). Przez Dziedzice prze 
jechał pierwszy pociąg repatriacyjny z tere- 
nu Francji. Przyjechali nim polscy robotni­
cy rolni, wywiezieni w czasie' wojny przez 
-Nuanców przeważnie z terenu poznaćskie- 
Ś°- 1 raneport liczył 1060 osób, w tym 106 
dzieci w wieku do lat 14-tu.

W bieżącego miesiąca i w

ma, Rentgen nieczynny, w przychod­
niach ziknno, a zksiłek wreszcie mini­
malny-

O rentach wypadkowych, wdo 
wiiich. starczych i t. d. Jopuej nie mó­
wić.

Wiadomo przecież, że się wszyscy 
staramy, a więc i ubezpiecza lnie, aby 
było lep'ej. Mówi s ę jednak, mimo 
piękne zamiary, trudno — i urzęduje 
się dalej, nie denerwując się zbytnio 
tymi bolączkami- Grunt się nże przej­
mować mimo że są pewne niedociąg­
nięcia, że organizacja i reorganizacja, 
że posunięcia i pociągnięcia, które i 
jakkolwiek, wszystko to pięknie, a 
wyniki w dalszym ciągu m-n maine.

Musimy miasjo wszystko otrząsnąć 
się z apatii mus'ray, jak to się dzieje 
z pomyślnym wynikiem w innych 
dziedzinach, nie tytko żyć w pewne­
go rodzaju błogo stanie, ale w ząć *ę  
bardzo energicznie do pracy. Pro­
gram w tej dziedzinie jest bardzo 
krółk': znowelizować ustawę, zrefor­
mować instytucje. Wówczas skończy 
się bałagan, uzgadnianie i konferen­
cje, ubezpieczeni odczują skutki do­
datnie sinienia tej potrzebnej i zua- 
k omit aj insłyhicj jaką są ubezpiecze­
nia społeczne.

Potrafiliśmy dokonać rzeczy wiel- 
kich w dzedzinie odbudowy nasze­
go przemysłu, nie wątpię, że i w dzie 
dżinie ubezpieczeń stać nas i na ener 

j g ę i na czyn. A ludzi, którzy tego 
lutym j mogą dokonać, znakomitych fachow-

br. przybyć ma jeszcy łącznie 15 pociągów, | CÓW nie braku je- 
w marcu zaś 10 pociągów. Lekarz

się z terrorem niomieokum w Polsce, 
zagnani ey, dfta której praca zostanie 
v-.-y-dvukowana w języku angielskim. 
Współpraca z Centralna Żydowską 
Komisją Historyczną pozwoliła aa 
uzyskanie joałeralów, dotyczących 
okruc.eństwł ultierowskiego w sto­
sunku do Źyacw w Polsce.

Instytut współpracuje z Towarzy­
stwem Przyjaźni Poisko-Ratk eokiej, 
Państwowym InstyUi'em Wvdawni- 
ozym, Ministerstwem Oświaty, Spraw 
Zagranicznych, z szeregiem czaso­
pism krajowych i zagranicznych Up.

Doiychcaasowe pirące Instytutu 
Pamięć* Narodowej pozwalała priy- 
■puazesać ńt udział narodu polskiego 
w ostatniej wojnie jego martyrologa 
zostaną przekazane historii w sposób 
jak najwłaściwszy.

Z B I G N I E W

Młodzi Stcjałiki-spśitlzieic;
kMtf̂ rencję w llzmyw Lsm

W czasie obrad krajowe) odprawy ktc 
równików i diiałaczy OM. TUR w Zielony,-, 
Lasie odbyła cię koni oranej a Socjalistyczne 
go Klubu Młodych Spółdzielców.

Otworaył je sekretarz generalny SKMS 
Vow. St. Rzeszoweki, witając delegate 
ae wszystkich dzietnic i ziem Rzeczypospc 
litej. Obok działaczy Klubu w konierenc 
wsięłi udział kierownicy sekcji spółdziei 
czych przy Wojewódzkich Komitetach OP< 
TUR. i wniurewcy zaangażowani w robocn 
spółdzielczej.

Krótkie sprawozdanie z działalności can 
traJti akcji spółdziei cza i w ruolns znłodasc 
cjatisiyeznym zdał tow. J  Łuniewski. Na 
stąpnie omówiono sprawę ekspaasjT spól 
dzielczości na zachód, gdzie ma cna do ode 
grania wielką rolę w życiu gospodarczym. 

Przedstawiciel dzielnicy piastowskiej, o- 
jmująoej województwa Paznańskic, Ko­

szalińskie i Dolno - śląskie tow. Karol Sc- 
niow przedstawił sytuację na swoim terenu 

wytyczne szeroko zakrojonego planu dzia­
łania. Z ksjei tow. St. Ckełchoski. pełno-

gbej
nsca
gnio

■JP.

K U L C Z Y C K I
/gisął trsgjfZBto tlaia 25.S.t&44 rsko, e ckiia iKvefiskfuci 
Za spokój t o  mzy zssfgais isza Sw. w keś-
m l i  3w. Krzyża w ŁoM  tiaia 38.i.tS4S raku,.o goaSzisra $ 
race, a czy w za&iadaiuiają: i  B & r ts i

Smwwzny Spis Ludoeśei

Konferencja w Głównym Grzędzie Statystycznym
(wsj W dniu 28 stycznia w Głównym U- 

rzędzie Statystycznym w Warszawie odbyła 
się konferencja prasowa w związku z zapo­
wiedzianym spisem ludności. Prezes Głów­
nego Urzędu Statystycznego, prof. Sznlo, za­
gaił korjerencję, wyjaśniając powody, które 
skłoniły do przeprowadzenia już teraz spisu 
ludności. Ustalony termin 14 stycznia przy­
pada, z uwagi na porę roku, na najmniejszy 
ruch mieszkańców (bez względu na repatria­
cje obecną i akcję osiedleńczą].

Generalny Komisarz Spisowy naczelnik 
Zl Padowicz omówił zasądy sumarycznego 
spisu ludności. Spis ludności ma na celu 
ustalenie liczby ludności cywilnej obecnej 
w dniu sp«u na terenie państwa oraz po­
dział tej ludności według płoi, wieku i na­
rodowości. Spis sumaryczny jest to spis 
skrócony pod każdym względem. Zamiast 
poszczególny eh osób rejestruje się odrazu 
sumy ludności w mieszkaniu. Zamiast kilku­
nastu informacji ogranicza się on zaledwie 
do kilku.
. Spisowi nie podlegają wojskowi armii 

polskiej i armii państw sprzymierzonych 
Spis obejmuje wszystkie osoby bez względu 
na to czy mieszkają stale tam, gdzie ich 
spis zastanie, ozy tylko czasowe.

Jeżeli chodzi o podział wieku, istnieją 
trzy grupy: dzieci i młodociani poniżej 18,
latj od 18 do 59 lat oraz 60 i więcej la t 
Środkowa grupa będzie odpowiedzą na pyta­
nie ile w tej grupie zdolnych jest do pracy 
Pierwsza i ostatnia stanowić będzie o stop­
niu obciążenia osobami niepracującymi.

Podział według narodowości przewiduje 
cztery grupy: 1) Polacy wraz ze zweryfiko­
wanymi bądź zrehabilitowanymi, 2] osoby, 
co do któryah toczy się postępowanie wery­
fikacyjne bądź rehabilitacyjne, 5} Niemcy i 
4) inne narodowości.

Na Ziemiach Odzyskanych odbędzie się 
jednocześnie z powszechnym sumarycznym

spisem ludności imienny spis roczników 
1927 — 1940 dla celów administracji szkol­
nej. Będzie to uzupełnienie spisu przepro­
wadzonego w czerwcu ubiegłego roku przez 
Ministerstwo Oświaty na Ziemiach Dawnych.

W Warszawie Zarząd Miejski w porozu­
mieniu z Głównym Urzędem Statystycznym 
przeprowadzi spis imienny. Wraz z tym spi­
sem połączony będzie spis nieruchomości i 
lokali.

W związku z tym, iż na Ziemiach Odzy1 
skauych i w Warszawie będzie przeprowa­
dzony spis różny — istnieją różnp formula­
rze.

Organizację władz i organów spisowych 
oparto na wzft-arh drugiego powszechnego 
spisu ludności, przygotowanego i przeprowa 
dzonego przez ówczesnego Generalnego Ko­
misarza Spisowego ć "* iawskiego, o- 
becae<f« dvr-' '--"  Bi'”-n Osadni­
czo - Przesiedleńczych. Organizacja apara­
tu spisowego opiera się na władzach powia­
towych administracji ogólnej. Okręgowi ko­
misarze spisowi wypełniają formularze ob­
chodząc osobiście wszystkie obiekty. Za pod 
stawę spisów służyć będą informacje osób 
spisywanych. W razie nieobecności miesz 
kańców, komisarz spisowy ma prawo zasfę

sąsiadów, na wsiach — u sołtysów.
Spisowi ludności zwykle towarzyszy to 

zjawisko obawy przed udzielaniem infor­
macji, potrzebnych dla statystyki. Obawy te 
jednakże są bezpodstawne, gdyż badania 
statystyazne stanowią według ustawy, zagwa 
rantowaltą tajemnicę. Przepis o tajemnicy 
statystycznej był przestrzegany w Polsce 
przez cały okres do roku 1939, mimo, iż za­
pisy na formularzach mówiły o sprawach 
kolidujących z kodeksem karnym.

Spis obecny jako spis bezimienny (prócz 
Warszawy) potrzebny jest Państwu wyłącz­
nie dla odtworzeń ja obrazu stosunków ludno 
ściowych i gospodarczych.

U W  S U f W f l przekład Wandy Eoye-Odelskiej

O s t a S n l e  d n i
G t a & j z i j s t & w s U i S e - ę g o  i e a a p e r i a M m

4 )

,... Objeżdżam Berlin z północy 
Skręcam na zachód: w dniu dzisiej­
szym odd'zlały g&nerala pułkown ka 
Kużn eoowa biorą Berlin z zechodru. 
Autostrada Olacza oma Berlin prawie 
n<a około Po raz perw szy zobaczy­
łem ją 21 kw ełnia. Włedy n e można 
sóę było tu przecisnąć: sfao natarcie 
na przedmieścia Berlina. Teraz wszy­
stko — artyleria, czołgi — kieruje się 
w poprzek autostrady, krótszą dro- 
24 ■— do centrum. Oszołamiająca 
gładkość ąsfadtu. Dwie połowy, każ­
da szerokości dziewięciu metrów poś 
rodku dwumetrowy pas przedzielają­
cy może posuwać s e w obu kierun­
kach jedeoeffeśnie sześć strumieni. 
Blade słońce- Kwitną jabbome. Na !e_ 

plonie Beri ra.-,“
.••..Deszcz, jak prawie podczas 

wszystkich tych doi, wesoła krótko- 
Ifwaia burza. W lasie, koło rzeki Ha- 

.trafiamy pod bombardowanie 
Uo-pewne to ostatnie mote bomby 
P°dczzjs wojny). N eracy hiją w prze­
prawę Bombardiują szybko, trafiają 
°bok. N e  zwracając uwagi na bom- 
•y. prze* rzekę fęsho idą naprzód 
wojska..."

••--.Jcdziemy teraz n* wschód przez 
w-sy Beriinarwald, Gruenewald. pra- 
wdaiwie niemieckie lasv, z rowkam; 
dla odpływu wody jbo bokach ście­
żek i ze skrzynkami na niedopałki. 
Brakuje tylko blaszanych numerków 
inwentarzowych na drzewach. Mnó­

stwo porzuconych samochodów oso­
bowych („Adiery". „Mercedesy*. 
„Oppele", ^Wanderery") Do tyłów 
eleganckich aut doczepione szkarad 
ne „samowary" gazogeneraioców — 
głód benzynowy- Doa.oiność niemiec­
kiej praytrody zakłócają barykady z 
cementowych i stalowych płyt. sta­
rannie ustawione między drzewami, 
przeważnie bezludne. W les e Niem­
cy watkszą słabo. Bysi.ro cofają się na 
wschód, do Schariottenburga, pod o- 
słonę domów-.."

 Generał - pułkownik Kuźniecow
powiedz ał:
— W metro zacięte sitaxcia. Niemcy 

reflektorami oświetlają podziemne 
buncie i przcstrzeUwują je z kulom, o- 
tów. Odrzuciliśmy zamiar wysadze­
nia metra, żeby nie runął Berlin..-"

„.-.Kolumna oswobodrornych z obo­
zu w KauUwkwf. Sędziwy starzec w 
mycce, pop Cblżmialoow. Razem z żo­
ną. On l«*y 76 lat, ona 64 Po co ich 
popędzili? On nić wie. Pracowali 
przy  rozbiórce, ruin za 200 sfrramów 
chleba na dzień. W  jaki sposób zdo 
iałi utrzymać atę przy życiu?

— Kra<Miśmy kartki, — povżi*da— 
kraść u wroga nie grzech. A dw* ty­
godnie temu Włosi wpadł: na kasży, 
okropnie oedąmornóe kradli kartki ka- 
szojae* Przez nich, przez tych Wło­
chów, wsz^-etkirn było gorzej. G łód 
Pan Bóg dopomógł ■-»» przysłał Czer­
woną Armię. '*

„..•Małżeńska para: Holender i U- 
krainka. Pobrali się w niewoli nie­
mieckiej- On — miody i powolny ru­
dy olbrzym. Ona — maleńka, czarna- 
ruchl wa. Porozumiewają się cudacz­
ną mieszaniną holenderskiego i ukra­
ińskiego. Widoczne iest. że bardzo 
się kochają- Szczęśliwi są, że wy­
rwali się z faszystowskiego jarzma, 
ale pełni niepokoju: czyżby miełi s ę 
rozłączyć? Oaą gotowa jest iechać z 
nim do Haagi, oen z nią — do Koło­
myi..."

v„Dwóch komunistów alemieckich. 
Oswobodzeni przez naszych Siedzie­
li siedem Lad.. Wysoki e barczyste 
chłopaki, typy robotników. W dwu- 
barwnych ciemno - zielonych kurt­
kach, w klounowsiklch portkach z ja­
skrawymi lampasami — odiz eż nie­
mieckich galerników- Podążają do 
Berlina. Na plecach werki z kartofla­
mi, wykopanymi na opuszczonych 
działkach. Twarze mizerne i szczę­
śliwe. Długo machają rekami-.."

6.
,,..Bełg Joseph Bulek, Inżynier. 

Wysoki, sprężysty, nerwowy. Ręcony 
wózek całego towarzyatwa wiozą -  
dziewczęta, staruszki, jeszcze inni in­
żynierowie. Roamr^ńiam z nimi o na­
turze n em eckiej, siedząc na brzegu 
berlińskiej autostrady w chłodzie cle 
n siych soeen - Obserwując usłużność 
cywilnych Niemców, Buick powiada z 
n.ezłomnym przesziadcaeaiera:

— Niomiec n e zna umiaru Albo 
płaszczy się z odrażającą siużiaicoo 
śaą, albo straeła w pi«cv.

— Czyż można wydawać taką^ e- 
pinię o całym wielksn narodzie? v ẑy 
to nie oznacza, że się samemu pa­

trzy pod rasistowskim kątem widze­
nia? N emcy mają i dobre cechy — 
mówię krótko, przyjmując na siebie 
r o lę  adwokata diabła — na przykład: 
wytrwałość, metodyczność. pracowi­
tość, zdolności organizacyjne-...

— 01 — pitzerywa mi Belg i nieo­
czekiwanie śmieje się. — Cnoty, któ­
re pan wymienił, monsieur, są czysto 
techniczne, poałkowe. Mogą być one 
użyte zarówno na dk>bro. jak i na zło. 
Niemcy użyii ich na zło; wytrwałość 
w rabunkach, metodyczność w tortu- 
rowoniju, pracowitość w mordowana, 
wspaniała organ kaci a obozów śmier­
ci-.. A  w ogóle, istnieje fałszywy sąd 
o niemieckim charakterze. Uważa 
alę, że u podstawy ciem leckej natu­
ry leży wierność, stateczność, solid­
ność. Tak nie jeaż. Ja dobrze znam 
Niemców- Przypatrywałem się im 
przez te trzy przeklęte lata. W więk 
szóści Niemcy są lekkomyślni, pod­
stępni, histerycznie kapryśni i do 
gruntu zdemoralizowani przez Hitle­
ra. Może są i .inni. Nie wean-

— Mnie się zdaje — powiedziałem 
nie bardzo pewnie, — ie  jednak po­
winni być.

— Ja ich widKudem, monsieur 
— sucho powiodział Balg — Niemcy 
są pełne ruia — nie tylko madoriaJ- 
nych, ale przede wszystkim moral­
nych..."

Prsypomnratam sobie tę rozmowę 
po t ik u  dnianh, już po kapitulacji 
Berlina, obserwując pewną scenę w 
centrum noiaata. Wybiegając rneco 
naprzód, opowiem o niej.

£D. c a.)

iOcuik SKMS dla spraw we). Gdaeslaiege 
izielnici^^c„-»ka) omówił witnaik: dnałk- 
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Władze bezp-eczeńsiwa na Slq 
ziikwiuowaiy bauię niejak.tgo 
czy, działającą pod pHtka?) itr mąt 
„ ce ln o ść  i Niezawisłość"- Banda li­
czyła ok. 160 dobrze uzbrojonych 
etuonków, którzy w iai-ę bardza 
*w«śście popuowoaej „wolność, i rate* 
zawisłości" dokony*ałi tuordów, roz­
bojów i grabieży. Napadano at, -u. na 
p&steruakl Milićj i Urzędu Bezpie­
czeństwa a podczas jednego t  tych 
zbójeckich napadów zamcraowaeo 
ośmiu funkcjonariuszy bezpieczed” 
atwa, pięciu zaś c cżko ranicoo.

O tego rodzaju baadyck ch wyczy­
nach „.ycerzy" sęod zitaku ŃSZ i 
Wuiu p azezny dość często, cKaząc 
się z postępującej ich likwidacji U- 
mieś::czarny zazwyczaj tekte w od** 
mości w kronice krajowej, iakc przy­
kre i dotkliwe znaki powojennego 
czaru. Tym razem jednak przenosimy 
sprawę do innej rubryki, albowiem 
zachodzi tu okoliczność dc dołkowa, 
wymagająca nieco naszego komenta­
rza.

Chodzi mianowicie o to, że banda 
samozwańczego „pułkowa ka" Hań­
czy dbaia gorliwie o swoje potrzeby 
— uucaov/e. I nawet nie tylko o w o ­
je. I v/ tyją właśnie celu utrzyaty w*,a 
dwóch., „kapelanów", w osobach 
księży: Nowack ego z Kępna i Ka­
lczyńskiego z  pcw kluczborsk ego. 

Obowiązkiem iych „kapelanów" było 
odpraw.anic modłów za pomyślność 
wypraw „rycerzy" p. Hańczy oraz—• 
udzielanie ostatnich posing relig.)- 
nych uprowadzanym przez n ch  i 
skazywanym aa śmierć obarom. Za­
opatrzone w toki ^kapełański" w a* 
lyk oLary ekspediowaue by y ńssfę* 
paie na tamten świat przez zaprawio­
nych w tym rzemiośle bandytów.

Pobożność ich i dbałość o wieczne 
zbaw enie ofiar nie jost, doprawdy 
a.czym innym, jak natrząsaniem się z 
uczuć wierzącego człowieka. Ten

g«4 ć informacji w administracji domu, od grymas „rełig j»oś«i" aa oblicza zbi­
ra n kogo przecież n e oszuka, peglę* 
bi tylko odrazę do podłych bratobój­
czych wyczynów. Ale jak zakwoMl- 
kować rolę i działalność owych 
dwóch księży, którzy brali udział w 
ohydnej maskaradzie .osłaniając po­
wagą swej sukul kapłańskiej niecne i 
karygodne postenk ?...

Kroniki ŃSZowsk ej „partyzantki** 
ujawniły już najrozmaitsze jej osobli- 
v’OŚci, aż do stwierdzonych lak ów  
volksdeuUchowsk ej komendv w po­
szczególnych bandach włącznie Ale 

istnieniem „kapelanów" oą służbie 
tych band nie spotykaliśmy się jeaz- 
cze dotychczas- To też — dalecy od 
zamiaru jakiegokolwiek ucgóls ania 
opisywanego tu przypadku — pozwa­
lamy sob e mieć nade eję, że powoła­
ne władze duchowne zainteresują się 
nim w sposób szczególnie żvwy i po 
zbadanm sprawy, wyciaHna z niej 
wszystkie a eodzowne wx;csk:.

Prasa polska utyskuve często a slu- 
szn e, że duchowieństwo trzyma się 
z dala od wielu ważnych zadadnień 
życia zb orowego — i ta tak cb, któ­
re nic nie mają wspólnego z polityką 
czy partyjnością, nie megą w ę c  w 
żądny u  razie narażać na szwank ka­
płańskiego autorytetu > właściwej sta 
nowi duchownemu bezstronności, 
Tak np. wskazywano już nie raz te, 
że duchowieństwo uchyla »>* od czyn 
ntejszego udziału w akcji dostawy 
świadczeń rzeczowych, choć jest to 
sprawa niezmiern e doniosła z pań­
stwowego i cbywatalsk ego punktu 
widzenia, a wyraiay i zdecydowany 
glos duchowieijstwa ih'alby niewątpli 
w’e dodatni v/pływ na ludność wiej­
ską i oddałby pfzsz to sprawie świad­
czeń bardzo poważne usluifi.

Niestety, opinie prą3y pozostają w  
tym względz e wołaniem na nuszczy. 
Zamiast tsgo, rzeczywisteść przynosi 
nam takis smakołyki, jak — ©p eka 
duchowna nad bandą Hańczy, spra­
wowana przez dwóch aż „kapela­
nów"- Czy episkopat polski, tak czuj­
ny i wrażliwy, gdy ehedzi np. o ł kwi- 
dację pewnych przeżytków praw­
nych, nie powinien by za ąć s ę roz­
ważeniem przytoczonych wyżej fak­
tów, cekin wyjaściema i ujawni«n’« 
swego stanów ske ku pożytkowi intw 
rasów wspólnych i ogólnych?

B.
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ODZIEŻ I ŻYWNOŚĆ DLA KOSZALINA 
Do Koszalina przybyły z Gdańska i z 

Gdyni transporty używanej odzieży z darów 
UłiRRA w ilości 8.172 kg. które zostały 
oddane d® dyspozycji Wojewódzkiemu Wy­
działowi Opieki Społecznej. Nadesszły też 
pierwsze transporty paczek żywnościowych 
UNRRA. Cześć ich została już rozdzielona 
pracującym.
KONCERT NA ZAKUP PODRĘCZNIKÓW 

W auli Gimnazjum w Starogardzie odbył 
się konce-t muzyczno - wokalny w wykona­
niu młodzieży szkolnej i miejscowych arty­
stów. Dochód 7 koncertu przeznaczono no 
zakup podręczników szkolnych i zapomogi 
dla biednych uczniów.
LfNIA KOLEJOWA OLSZTYN - LICBARK 

Dyrekcja PKP. w Olsztynie uruchomiła z 
dniem 24 bm. codzienną komunikacją ko­
lejową pomiędzy Olsztynem a Licbarkiem. 
Na trasie taj kursowały dotychczas tylko 
samochody pasażerskie 8JCS.

GESTAPOWIEC 
UKRYWAŁ SIĘ NA ZACHODZIE 

W Koźlu aresztowano b. gestapowca z 
Krakowa, Ukraińca, Piotra Postaszewskłe- 
go. Postaszewski po zajęciu Krakowa przez 
wojska radzieckie zbiegł na tereny ziem od­
zyskanych i ukrywał się pod fałszywym na­
zwiskiem.

WIĘZIENIE ZA DENUNCJOWANIE 
Sąd Specjalny w Katowicach skazał na 

i  lata więzienia Martę Łaba. która zedet.ua- 
ejowała przed władzami hitterowskimi Pa­
wia Jankowskiego, za słuchanie radia za­
granicznego.

Ten sam Sąd rozpatrywał sprawę prze­
ciwko Emanuelowi Grykowi z Chrobaczo- 
wa, oskarżonemu o to, że w czasie wojny 
polsko-niemieckiej przeszedł na stronę Niem 
eów i walczył po stionie niemieckiej prze­
ciwko Polakom. Oryk skazany został na 6 
łat więzienia.

Za przynależenie do SA skazani zostali 
Zygfryd Dpielka z Chropaczowa i Karol Ku- 
delek z Goduli, każdy po 4 lala więzienia. 

MEBLE Z NIEMIECKIEJ BRONI V 1. 
Dolnośląski przemysł drzewny korzysta­

jąc z dużych możliwości technicamych i su­
rowcowych. Obok produkowanych

artykułów sezonowych, jak narty, sanki I t. 
p. przygotowuje Się już intensywnie do se­
zonu letniego. Wykwalifikowani fachowcy 
projektują już nowe typy mebli ogrodowych] 
leżaków i innych przedmiotów, używanych 
w lecie.

Największe zainteresowanie spośród me­
bli. produkowanych przez dolnośląskie fa­
bryki przemysłu drzewnego wzbudzają ume­
blowania kawiarń i cukierpi. Są one wyko­
nywane z części drewnianych tcjemniczej 
broni niemieckiej V 1.

Sensacyjne te półfabrykaty przerabiane 
są przez fabryki w Olszynach na estetyczne 
stoliki i krzesełka kawiarniane.

PASTORZY NIEMIECCY 
PRZESZKADZAJĄ REPOLONIZACJI
W akcji repoiooieacji w Gradkowie pro­

wadzonej przez Urząd Informacji i Propa­
gandy dużą przeszkodą jest działalność tu­
tejszych pastorów niemieckich. Posiadając 
wielki wpływ na Niemców, mieszkających w 
oowiecie, księża niemieccy przeciwstawiają 
się pracom prelegentów i kierowników świe­
tlic w prowadzonych przez nich pracach.

Na jednej z odoywająoyoh się regularnie 
co miesiąc odprawie, kierownicy świetlic u- 
chwalili rezolucję, w której domagają się 
wydania zarządzeń, ograniczających antypol 
ską działalność pastorów niemieckich.

DZIECI WARSZAWSKIE
NA WYWCZASACH W TUROtfSKU

Istniejący w Turońsku, koło Jeleniej Gó­
ry oddział Robotniczego Towarzystwa Przy­
jaciół Dzieci prowadzi Dom Dziecięcy, sie­

rociniec, a w najbliższym czasie zamierzone 
jest otwarcie przedszkola.

Obecnie oddział RTPD w Turońsku wy­
słał swege przedstawiciela do Warszawy, 
który przywiezie w piękne okolice podsu 
deckie 23 warszawskich sierot. Dzieci z War 
sza wy znajdą tu bardzo dobre odżywianie i 
całkowitą opiekę. Młodsze dzieci będą u- 
częszczały do przedszkola, a starsze do szko 
ły powszechnej,

KOSZALIN PRODUKUJE MEBLE 
DLA WARSZAWY 

Zjednoczenie Przemysłu Drzewnego obję­
ło i uruchomiło w Koszalinie duże zakłady 
stolarskie. Wyrabiane w zakładach meble, 
przesyłane są do Warszawy. Zakłady nasta­
wione są także na prace z zakresu stolarki 
budowlanej. Na terenie miasta znajdują aię 
dwa tartaki, z których jeden w najbliższym 
czasie zostanie uruchomiony. Przyczyni się 
to w dużym stopniu do zwiększenia produk­
cji zakładów stolarskich.

NOWY TRANSPORT REPATRIANTÓW 
W POW. NOWOGARDZKIM 

W tych dniach przybył do Nowogardu 
nowy transport repatriantów z Małoploski 
Wschodniej, liczący 780 osób. Repatriantom 
przydziela się obecnie gospodarstwa rolne

NA POMOC ZIMOWĄ 
W LUBELSZCZYŻNIE 

Wojewódzki Komitet Pomocy Zimowej# w 
Lublinie rozdzielił 1 milion złotych na po­
moc zimową na poszczególne powiaty wo­
jewództwa.

Powiatom wschodnim ze względu na prze 
jazd repatriantów przydzielono wyższe 
kwoty.

Konferencja, przedstawicieli Kuratorium
i organizacji młodzieżowych

W  ab. tygodniu odbyła się z inicjatywy 
Kuratorium Okręgu Szkotnego Warszaw­
skiego konferencja z delegacją 4 orgańiza- 
cyj młodzieżowych W obecności kuratora 

..okręgu. Konferencja poświęcona była spra- 
obecnie wie współpracy organizacji młodzieżowych

ILE KOSZTUJE MLEKO W PROSZKU
Resort Zaopatrzenia Zarządu Miejskiego 

Zawiadamia, że cena mleka sproszkowani- 
go, pełnotłustego, wydawanego na kupon 
nr 3 kart dziecięcych (grudniowych), wyno­
sić będzie zł 16 za I k? co czyni za puszkę 
wagi 3 Lbs zł 36.30. a  nie jak podano zł tó 
na całą zawartość pustki. .
ZEBRANIE O DOZ WARSZ. ZWIĄZKU..
B. WIĘŹNIÓW IDEOWO-POLITYCZNYCH 

Zarząd Odd*. Warszawskiego Związku b. 
Więźniów Ideowo-Politycznych zawiadamia, 
te  w dniu 3J stycznia rb. w sali Głównego 
Urzędu Statystycznego (Warszawa, ul. Nar- 
butta 33), odbędzie się walne zebranie ezłoń 
ków Oddziału Warszawskiego.
GIMNAZJUM IM. KRÓLOWEJ JADW I01 

WZNAWIA SWE PRACE 
Dyrekcja X Gimnazjom i Liceum Pań' 

stwowego im. Królawej Jadwigi w W arsza­
wie wznawia zapisy do gimnazjum.

Kancelaria szkoły mieści się przy ul Pu 
ławskiej nr 147 m. 1 i czynna jest od godz 
10 de 12.

POKAZ FILMÓW MEDYCZNYCH 
Dnia 5 lutego rb., we wtorek, o godz. 14 

adbędaie się w sali wykładowej Ministerstwa 
Zdrowia pokaz medycznych filmów nauko­
wych, sprowadzonych z A nglii

Na seans ten proszeni są profesorowie, 
docenci, asystenci, kierownicy oddziałów 
szpitalnych itp. Zebrani na seansie mają 
zadecydować o dalszym przeznaczeniu wy­
mienionych filmów.

.OSTATNIE WYNIKI PRAC 
NAD PENICILLINĄ"

Dnia 7 łutęgo br., we czwartek, o godz. 
<4 w sali wykładowej Ministerstwa Zdrowia 
odbędzie się wykład dr. Barskiego pt. „Ostat 
nfe wyniki prac nad penicilłiną t innymi an­
tybiotykami".

Ciekawy i aktualny temat winien wzbu­
dzić zrozumiale zainteresowanie świata le­
karskiego.

NIE PRZECIĄŻAĆ TROLLEYBUSÓW 
Z takim apelem zwracają się za naszym 

pośrednictwem Miejski* Zakłady Komuni­
kacyjne do publiczności.

Trolleybus jest wehikułem w budowie 
swej nieabyt mocnym, szczególnie wrażli­
wym na nadmierne obciążenie. Wyginają 
słę pod nim resory, ulegają uszkodzeniu ha­
mulce. W  przeciążonym wozie łatwo o ka- 
!astffl'ą. której ofiarami mogą paść także i 
pasażerowie.

Jeżeli to wezwanie miałoby przebrzmieć 
liee eęha, należało by się obawiać całkowi­
tego zniszczenia komunikacji trolłeybuso- 
wej, osiągniętej wialkim wysiłkiem.

Ci pasażerowie, którzy wbrew zakazowi 
konduktora będą się tłoczyć do pełnego,

trolleybusa — będą musieli płacić karoo 
mandaty.

WĘGIEL NADCHODZI
Plan wysyłek węgła opałowego dla W ar­

szawy na styczeń, został wykonany przez 
Biuro Organizacji dostaw już w ciągu pierw­
szych 20 dni w 101,73 proc., pomimo zwięk 
szonego na styczeń kontyngentu - (18.000 tou 
zamiast dotychczasowych 14.000 ton).

Do dnia 21 bm. wysłano ze Śląska do
Warszawy 18.316 too węgla i 7,747 ton ko­
ksu, co równa się ogółem 26.063 ton opału.

De dnia 23 bm. 15.542,5 ton węgła nade 
szło już do Warszawy i zostało wyładowa­
ne, reszta nadchodzi i wyładowuje się co­
dziennie.

Węgiel ten na zlecenie Wydziału Opało­
wego Zarządu Miejskiego zostaje natyeh 
miast rozdysponowany na poszczególne 
składy detaliczne.

REJESTRACJA PROWADZĄCYCH 
MELDUNKI

W terminie do dnią 1 marca 1946 r. wszy 
scy Prowadzący Meldunki winni zgłosić się 
do rejestracji w Wydziale. Ewidencji Ludno 
ścl przy czym teren prawobrzeżny (Praga) 
przy ul. Brzeskiej nr 7, teren lewobrzeżny 
(Warszawa) pżzy ul. Marszałkowskiej nr 95 
m. 4. Rejestracja ma objąć zarówno tych, 
którzy już się poprzednio rejestrowali, jak 
1 tych, którzy do tej pory w kartotece wła­
ściwej nie figurują. Dla prowadzących mel­
dunki, którzy nić byli do tej pory zakwali­
fikowani przez powołaną w tym celu Komi­
sję, odbędzie się w najbliższym czasie kwe- 
H fikać ja zbiorowa.

Wydział Ewidencji Ludności uprzedza 
prowadzących meldunki, że ktokolwiek i  
nich nie zarejestruje się w terminie do dnia 
1 marca rb. będzie skreślony z Rejestru. 

UŁATWIENIA EWIDENCYJNE 
Dla ufygody ludności Warszawy z terenu 

lewobrzeżnego, a w szczególności Starostów: 
Warszawa-Śródmieście, Południe, Północ 1 
Zachód — Wydział Ewidencji Ludności 
uruchamia EV«nozyfure Wydziału, która bę­
dzie przyjmowała I załatwiała interesantów 
w lokale Sekcji Meldunkowej, przy uf. Mar 
szefkowskiej Nr 95, tn. 4

Poczynając od dnia 15 lutego rb. obywa­
tele terenu lewobrzeżnego ubiegający się ot 
informacje adresowe, poświadczenia zamie­
szkania odpisy dowodów zamieszkania, odpi­
sy wymeldowań itp., będą mogli otrzymy­
wać te informacje i dokumenty pośrednio 
przez wypełnienie odpowiedniej deklaracji w 
Sekcji Meldunkowej. Wspomniane deklaracje 
otrzymują również wszystkie dzielnicowe 
referaty Ewidencji urzędując* przy Staro­
stwach Grodzkich Warszawy i Prigi.

Załatwianie wymienionych wyżej spraw 
ewidencyjnych, pośrednio przez referat, 
trwać będzie z reguły nie krócej, jak trzy 
dni.

ze szkołą, celem przeciwstawienia się wpły 
wom reakcji, wśród młodzieży szkolnej.

Omówiono formy tej współpracy, przy 
czym obie strony konferujące wykazały cał­
kowitą zgodność poglądów w kwestii poczy­
nań wychowawczych. Postanowiono utrzy­
mać stały kontakt prganizacyj tnłodzicio 
wyeh z władzą szkolną warszawską. Konfe­
rencje takie odbywać się mają co miesiąc.

0 współudział nauczycieli 
w akcji świadczeń rzeczowych
3-dniowe obrady inspektorów Okręgu 

Szkolnego Warszawskiego oraz dyrektorów
zakładów kształcenia nauczycieli, jakie od­
były się w dniach 24—26 bm. w Warsza­
wie, poświęcone były głównie zagadnieniom 
realizacji w okręgu powszechnego naucza­
nia, zaradzenia brakowi izb szkolnych f nau­
czycieli, organizowania przedszkoli, pomocy 
władzom w realizowaniu obecnej polityki 
szkolnej.

Zjazd uchwali! wezwać nauczycieli do po 
mocy i współudziału w przeprowadzaniu 
akcji świadczeń rzeczowych.

Rehabilitacja
Sąd Grodzki w Płocku rozpatrywał spra­

wę rehabilitacyjną Janiny Becel. Świadko­
wie wykazali, że Beclówna należała do pol­
skiej konspiracyjnej organizacji niepodle­
głościowej i w porozumieniu z nią wpisała 
się na listę volksdeutschow. Zatrudniona w 
Zarządzie Miejskim oddawała Polakom wie­
le usług, wydając im dokumenty itp.

Sąd po przeprowadzeniu przewodu wydał 
wyrok, na podstawie którego Beclówna zp- 
stała rehabilitowana i przywrócona do 
wszystkich praw obywatelskich.

Zebranie RAD ZAKŁADOWYCH 
DELEGATÓW Przemyślu Poligra­

ficznego w sprawie UMOWY ZBIO­
ROWEJ odbędzie » ę  w p*ątek, da. 1 
lutego 194# r o godz, 16-ej punktual­
nie w  lokalu Związku, Targowa 15, 
m. 21.

ZARZĄD.

S P O R T
OGÓLNOPOLSKI TURNIEJ SIATKÓWKI 

I KOSZYKÓWKI KLUBÓW OMTUR
W dniach 2 i 3 lutego w Warszawie, w 

sali YMCA (ul. Konopnicka nr 6), odbędzie 
się Ogólnopolski Turnie) Siatkówki i Koszy-j 
kówki dla mężczyzn oraz siatkówki dla ko- 
blel klubów OMTUR. * 1

W turnieju udział biorą najlepsze zespo- * 
ły OMTUR'owe Ładzi. Białegostoku, Ślą­
ska, Wrocławia, Poznania, Lublina i innych 
miast oraz RKS „Skra" i „Maryjuont" * 
Warszawy.

Program zawodów: sobota, 2 lutego: godz. 
10 — otwarcie zawodów i rozgrywki eli­
minacyjne w siatkówce; godz. 15 — roz­
grywki eliminacyjne w koszykówce. Nie­
dziela, 3 lutego: godz. 10 — półfinały w siat 
sówce i ’ koszykówce; godz. 15 — finały w 

siatkówce eraz rozdanie nagród.

PLENARNE POSIEDZENIE KOMITETU 
WOLA

Dnia 30.1 46 r. (środa) o godz. 13.30 od 
będzie się plenarne posiedzenie Komitetu 
Dzielnicy w lokalu przy ul Ogrodowej 39 41 
Ze względu na ważność spraw obecność 
członków Komitetu obowiązkowa.
REJESTI& CJA  CZŁONKÓW DZIELNICY 

WOLA
Dzielnica Wola zawiadamia, że począw­

szy od 28.1 do ltł.lł włącznie odbywać się 
będzie rejestracja członków Dzielnicy w lo­
kalu przy ul. Ogrodowej 39 41 w godz. od 
16—18 w dnie powszednie, w niedzielę i 
święta godz, 10—12.

Członkowie nierejestrowani i zalegający 
w opłatach nie będą dopuszczeni na Walne 
Zebranie członków Dzielnicy.

ZEBRANIE 
WYDZIAŁU ZAWODOWEGO

Wydział Zawodowy WK PPS zawiada­
mia, że zebranie odbędzie się w środę dnia 
30 bm., o godz. 10 ranb w lokalu WK PPS. 
Warszawa-Praga, ul. Śnieżna nr 4.

WSPÓŁPRACA ŚWIETLICOWA 
PPS I OMTUR

Zawiadamia, że konferencja w sprawie 
współpracy świetlicowej PPS 1 OM TUR od­
będzie się w piątek, dn. l.II o godz. 16-ej w 
lokalu WK, Śnieżna 4.

ZAKOŃCZENIE KURSU
SZKOŁY PARTYJNEJ

Uroczyste zakończenie Szkoły Partyjnej 
(ul. Targowa 65) odbędzie się w środę 39 
stycznia, o godz. 16 Władze Partyjne, wy­
kładowcy i słuchacze proszeni są o wzięcie 
ud-biłu w tej imprezie.

DZIELNICA POWIŚLE
Dzielnica „Powiśle" PPS Tamka 18, za­

wiadamia, że w dniach od 28 stycznia do 
dria 1 lutego r. b. odbędzie się -ejestracja 
wszystkich członków. Każdy członek Dziel 
nicy „Powiśle", który składał deklarację o- 
bowiązany jest do przybycia do Sekretaria­
tu Dzielnicy (siedziba tymczasowa) Gmach 
Administracyjny Elektrowni Warszawskie] 
na WybTzeźu Kościuszkowskim 41, parteT 
pokój 9 w godz. od 7-ej rano do 12 w dzień.

Jednocześnie zawiadamiamy wszystkich 
członków Dzielnicy „Powiśle", że w dniu 
3-go lutego o godz. 9-ej rano w I terminie, 
o godz. 9.30 w U terminie odbędzie się Wal 
ne Zebranie Roczne Dzielnicy „Powiśle" 
PPS.

Zaznacza się, iż prawo głosu do wyborów 
Zarządu Dzielnicy mają tylko cl członko­
wie, którzy uiścili składki do dnia 1 stycz­
nia 1946 r.

ŻĄDAMY WYSIEDLENIA NIEMCÓW
Pod hasłem „Żądamy wysiedlenia Niem­

ców" w ostatnich dniach odbyły się wiece, 
zorganizowane przez Polską Partię Socjali­
styczną w następujących miejscowościach 
województ kieleckiego: Dankowicach,
DroMnif* TViig*’- 1 ----* r *■ Krze
picach, Klemeneicach, Mierzawie, Ostrowcu, 
Sandomierzu, Zajączkach oraz Ostrowiu 
Maz. Pełczynie - Zdroju i przyleć żaku (woj 
warszawskie).

WEZWANIE KC OM TUR
(SAP) Wydział Organizacyjny Komitetu 

Centralnego OM TUR zwraca się do wszyst 
kich Kół OM TUR o natychmiastowe nad­
syłanie-informacji, zawierających adres sie­
dziby oraz podających ilość członków czyn­
nych Koła. '

Komitety Wojewódzkie oraz Powiatowe, 
które przekażą najwięcej źgłoszeń do dnia 
20 lutego otrzvaia ją od Komitetu Centralne­
go specjalne premie.

PRENUMERATA 
„ ROBOTNIKA ?

.  wraz 7. przesyłką 
wynosi zł 45.-—

n i e  s i ę c z n i e
Opłatę przyjmują 
w s z y s t k i e  
urzędy pocztowe.

O G Ł O S Z E N I A  D R O B N E
DR MED. SIEŃKO KSAWERY (z W ar­

szawy) specjalista chorób skórnych i we­
nerycznych, pęcherza. Przyjmuje: Łódź, ul. 
Kilińskiego j32 w godz. 12 — 2 i  4 — 6. 
Teł. nr 205-55. 91

NOWE PRAWO MAŁŻENSKKIE
Odbędzie się w piątek, da. 2.11 o godz. Iń, 

w lokalu Dz. PPS „Śródmieście", Mokotow­
ska 51 53 publiczny odczyt low. Seweryna 
Szera o nowym dekrecie Prawa Małżeńskie­
go.
GIMNAZJA I LICEA DLA DOROSŁYCH

Zarząd Wojewódzki Towarzystwa Uniwer 
sytetu Robotniczego (TUR) Warszawa, Wiej 
ska 18, przy współudziale Warszawskich Od­
działów Dzielnicowych TUK prowadzi z u- 
poważnienia Kuratorium Okręgu Szkolnego 
Warszawskiego Koedukacyjne Wieczorowe 
Gimnazja i Licea dlą Dorosłych o ustroju 
semestralnym. Zapisy kandydatów na wszyst 
kie semestry w li-im  półroczu roku szkolne­
go 1945 46 odbywają się w następujących 
punktach:

1. Ul. Myśliwiecka 6, gmach Państwowe­
go Gimnazjum im. St. Batorego, w godz. 17 
-  19.

2. Mokotów, ul. Grottger* 22, gmach Puhl. 
Szkoły Powsz w godz. 17—19.

3. Nowe Bródno, ul Odrowąża 75, gmach 
Gimnazjum im Lisa Kuli, w godz. 17—20.

4. Wola, ul. Bema 76, gmach Pubł. Szkoły 
Powsz. Nr 182, w godz. 16—18.

o  a  » ’ :ą c y c h
KÓŁ O. M. T. U. R,

Komitet Miejski OMTUR w Warszawie 
zawiadamia, że w środę, dnia 30 bm., odbę­
dzie się odprawa przewodniczących i sekre­
tarzy kół OMTUR w lokalu Komitetu przy 
ul. Mokotowskiej ar 3. Obecność obowiąz-

ODPRAWA OMTUR 
WOJEW. WARSZAWSKIEGO 

Odprawa przewodniczących i sekretarzy 
powiatowych OMTUR województwa war­
szawskiego odbędzie się dnia 10 lutego rb. 
(niedziela, godz. U  rano).

ZEBRANIA OMTUR
W czwartek, dnia 31 bm. o godz. 18 od­

będą się zebrania organizacyjne; w Dziel­
nicy Ochota — z referatem tow. Lipca; w 
Dzielnicy Rakowiec — z referatem tow. Neo 
felda; w Dzielnicy Czerniaków — z refera­
tem tow. Rejmont.

,W piątek, e godz 18, odbędzie się zebra­
nie Dzielnicy Wola — referat wygłosi tow. 
Dobrowolski.

Teatr Polski (Karasia 2): dziś o godz
17.30 „Lilia Weneda" w premierowej obsa­
dzie.

Opera (Marszałkowska 8): dziś o godz
17.30 „Cyrulik Sewilski".

Tealr Mały (Marszałkowska 81)i dziś * 
gedz. 18 przedstawienie komedii J. Śliwiny
„Macierzyństwo panny Jadzi .

Tealr Powszechny (Zamojskiego 20): dziś 
o godz. 18 „Placówka" w przeróbce J. Mo­
rawskiej.

Praski Teatr Rewii (Zygmnntowska 8)s
gra codziennie noworoczną rewię pt. „Cio­
cia UNRRA" z udziałem całego zespołu. 
Orkiestrą dyryguje SŁ Nawrot, przy forte- t 
pianie W. Kasztelan.

Sala Wedla (Zamojskiego 26): dżlś o 
godz. 18 „Skiz" Zapolskiej z Mieczysławą 
Ćwiklińską.

„SZOPKA POLITYCZNA"
W  „TEATRZE MAŁYM”

W  środę, 30 bm , o gada. 16 w „Teatrze 
Małym" (ul. Marszałkowska 814 odbędzie 
się premiera „Szopką politycznej" pióra 
Minkiewicza i Brzechwy. Wykonawcami bę­
dą artyści Miejskich Teatrów Dramatycz­
nych. Reżyseruje Zbigniew Kaczanowicz. 

„CYRULIK .SEWILSKI"
W  środę, w Operze Warszawskiej, „Cy­

rulik Sewilski" Rossiniego w doskonalej ob­
sadzie: Maryla Karwowska. Janusz Popław­
ski, Kazimierz Poreda, Józef Korolkiewicz, 
Józef Sendecki i Janina Sowifska. Dekora­
cje S. Cegielski. Dyryguje T." Mazurkiewicz.

Biety do nabycia w kasie Teatru od go­
dziny 10 rano.

K IN A

DR ANNA RACHtyAŁOWA, Choroby
kobiece, wewnętrzne, leczenie żylaków
Przyjmuje od godż. 12—2 i 3—5 Łódź, uł.
Sienkiewicza 37 m. 15, teł. 141-46. 92

FABRYKA cukierków „Delicja", Łódź. 
Żeromskiego 31, poleca duży wybór cukier­
ków, czekoladek. Ceny konkurencyjne (pap)

90

UNIEWAŻNIAM zgubione legitymację 
partyjną PPS, nr 12.904, na nazwisko Bank 
Natalia, zam. w Wiązowni. 111

Kino „Atlantic" (Chmielna 33) — „Stra­
chy" z Andrzejewską, Karwowska, Ćwikliń­
ską, Bodo i Węgrzynem ora* aktualności 
Polskiej Kroniki Filmowej:

Kino p o lo n ia "  (Morszałkowska 56) — 
Czekaj na mnie' oraz aktualności Polskiej 

Kroniki Filmowej.
Kino ..Tęcza" (Żoliborz, Suzina 4) „Za­

pomniana melodia' oraz aktualności Polskiej 
Kroniki Filmowej.

Kir.o „Syrena“ (Praga, Inżynierska 4) — 
film angielski „Jeden z naszych samolotów- 
zaginął" sraz aktualności Polskiej Kroniki 
Filmowej.

Początek seansów we wszystkich kinach: 
13, 15, 17, 19, w niedziele i święta poranki o 
11-ej.

Uwaga. Bilety ulgowe w przedsprzedaży 
dla członków Zw. Zawodowych i Organiza­
cji Młodzieżowych do nabycia w Radzie 7w. 
Zaw. przy ul Targowe) 15 oraz w Zw Zaw. 
Prac. Budowl (Marszałkowska 72), codzien­
nie od 9 do 12 w poł.

^ N Y O G Ł O SZ E N : Ogłoszenia^ drobne po 5 zł za wyraz Poszukiwania rodzin i pracy po 3 zł-. Urzędowe, przetargi, nekrologi 1 mm szerokości 1 szpalta po 10 zł, reklamowe 15 zł. 
c, .sete rea. do zi, tłustym unikiem 100 proc. drożej. W numerach niedzielnych 50 proc. drożej. Przy wielokrotnych ogłoszeniach — rabat.. Za terminowy druk ogłoszeń Admi- 

, . , , nistracja nie odpowiada,
g onen la  przyjmują : Dział O głosie ń „Robotnika" — Warszawa, Al. Jerozolimskie nr 121. Polska Agencja Prasowa PAP. Biuro Ogłoszeń i Reklam — Warszawa; Pierackiego U . 

Placówki „Uzy.eloika w Warszawce: Środkowa 7, Nowy-Swiat 47, Marszałkowska 62, Puławska 49. Rozdzielnie gazett PI Inwalidów (Żoiibórz), Zygmuntowska 6 i Poznańska 38. 
Utur_ „Uroisu : Warszawa, Al. JeroąoJmska 39 i Praga, Targowa 70. „W olność1' Warszawa, ul. Marszałkowska 95, Spółdz. Ąg. Prasowej „GLOB" — Dział Reklamy — ul. Złota 4.

Dział Rekldmy Spółdz. Wydawn. „W ydawnictwo Ludowe" — ul. Bagatela 10 m 35, tel. nr S.67.79
® — 05214 Nakładem Spółdzielni Wydawnicze) „Wiedza". Druk. Spółdz. Wyd „Wiedza or 1 — ..Robotnik"Redaktor: JAN DĄBROWSKI


